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Ukojenie





Gdy przyjdzie dzień dowodu�wiary i na niebie pojawi się


Łza, pogrążając świat w mroki


Bezdenne ni tęsknić ni łkać i


I pójdę za twym majestatem


Aniele kochany byś poprowadził mnie


Do gwiazd i dał wieczny sen





Weronika Lukas





Zew Księżyca





W każdą Noc pełniową gdy


Księżyc jak srebrna tarcza świeci


Nad mą głową obłędem opętana


Tańczę przy jego blasku z


Zachwytu oniemiała.


Pozwalam objąć się jego majestatem gdy


On panuje nad światem.


Wabi mnie swą muzyką i wie, że


Jestem jego oblubienicą…


Bo jak mam przestać być córą księżyca 


gdy on się kocha w moich�źrenicach





Weronika Lukas





(*Światło księżyca)





????�Wróżka wypłakała duszę�srebrem gwiazd, musnęła�szelest życia�Kawałki szklanych łez rozsypała�po dłoni. Nostalgia Nocy uchwyciła�srebrzysty całun ukazuje bezdenne mroki…
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